wychodził we wtorek,czwBre 
x I sobotę, Co sobotę dota- 
"Ony jest arkuszRozmai- 
> 101, pisma ku pożytkowi 
zie. Prenumerata Ga- 
i yz Dodatkiem i Rozmai- 
SSclami wynosi: na kwartał, 
dla odbićrających w samym 
Wowie 4 zr. 48 Kr., na 
ną atameie lwowskim 5 zr. 
kr., na wszelkich innych 
DoeZtamtach 5 zr. 36 kr, mon. 
Ww. Prenumerata półrocz- 
BA wynosi dwa razy tyle co 
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Dodatek do Gazety Lwow- 
skiej obejmuje doniesienia 
urzędowe i prywatne, Za 
umieszczenie w  Dodatku 
płaci się od wiersza w póa 
kolunnie (drukiem garmont) 
za pierwszy raz 3 KT., a za 
każdy następujący raz tylko 
po 2 1j2 kr. mon, konw. Za 
większe litery płaci się we- 
die tego, ile na zwyczajny 
druk obrachowane miejsca 
zajmą. Redakcyja Gazety 
Lwowskićj przyjmuje tyike 
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Wrzezląd artykułów. 


Wiadomości krajowe: Z e Lwowa: Wyjazd hr, 
Stadiona do Wićdnia, Z Wiódnia: 
Przybycie W. Księcia Rosyjskiego Michała. 
tadomości zagraniczne: Stany Zjedno- 
czone Ameryki Północnćj : Propo- 
Łycyje pokoja Państwu Mexykańskiemu uczy- 
nione. 
nglija: Pogląd na czynności parlamentu. 
— Statystyka nieszcześliwych przypadków na 
jajach żelaznych. — Subskrypcyje dla Cob- 
ena. 
tancyja : Powrot księcia Nemours. — Głos 
dzieńników o wyroku na llenryego wydanym, 
— Dzieńnik Constitulionneł przestał być or- 
ganem Thiersa, który sobie kupił dzieńnik 
National. — Stosunki między Anglija i Fran- 
cyją ze stanowiska opozycyi, — Zgromadze- 
nie towarzystwa wolnego handlu, —= Abd-el- 
dader w państwie Marokańskiem. 
rółestwo Polskie : Powrót księcia Pa- 
Bzkiewicza. — Postanowienie rzadu co do 
osób przekonanych o namawianie do ucieczki 
za grauice, 
Nowiny. E 
"iadomości handlowe è przemysłowe: Z Tar- 
üowa. — Z Gdańska. 


-ttam 


_ WIADOMOŚCI KRAJOWE. 


— Ze Lwowa. — 

q 280 Excelencyja JW. Rudolf hrabia Sta- 
on, Gubernator Morawii i Szlazka, nadzwy- 
By, pełnomocny, przez Najjaśniejszego Pana 

alicyi zesłany Itomisarz, wyjechał dnia 8. 

* M z tutejszćj stolicy da Wićdnia. 
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C. k. galicyjskie Gubernijum krajowe miano- 
wało gubernijalnego konceptowego praktykanta 
Józefa Weinfelda, konceptowego prak- 
tykanta prokuratoryi kameralnćj Doktora Jana 
Summera, i gubernijalnego konceptowego 
praktykanta Leopolda Czermaka, kon- 
cepistami gubernijalnymi. 

We Lwowie dnia 5, września 1846. 


Zaazauijanua>< 


Doia 4. września przybył Jego Cesarzewi- 
czowska Mość Wielki lsiążę Rosyjski Michał 
na parostaątku z Lincu do Wićdnia, i zamyśla 
tu niejaki czas zabawić. 


WIADOMOSCI ZAGRANICZNE. 


Stany Zjednoczone Ameryki 

półmecnćj. 

Z Londynu dnia 28go sierpnia. Na- 
desłane tutaj dziś z Nowego Jorku z dnia 45, 
b. m. wiadomości donoszą, że rząd Z j edno- 
czonych Stanów podał rzeczypospo- 
litćj Mexykańskićj propozycyje po- 
koju. Poselstwo prezydenta Polk do sena- 
tu, które dnia 4. sierpnia było oznajmione na 
tajném posiedzeniu , a późnićj przez dzieńniki. 
ogłoszone, zawićra w tćj mierze bliższe szcze- 
góły. W pomienionem poselstwie wyrażo- 
no, że proponowanie pokoju ze względu na 
stosunkowa potęgę obu krajów i Świetne 
wypadki, które początek tćj wojny oznaczyły, 
mogło nastąpić ze strony Stanów Zjedno- 
czonych bez uszczerbku narodowego honoru. 
Jeżeli Mexyk przyjmie tę propozycyję, tedy 
natychmiast rozpoczną się układy o pokój, któ- 
rych najtrudniejszym punktem jest widocznie 
ustalenie granicy. Granicę tę należy 
w ten sposób ustanowić, by obu stronom odę- 
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brać powód do posuwania jéj, a jeżeli Mexyk, 
dla osiagnienia tego celu, okaże się gotowym 
do ustąpienia jednej części swego 
okręgu, tedy słuszna jest rzecza, aby Zje- 
dnoczene Stany dały mu za to dostateczne wy- 
nagrodzenie w pieniądzach, gdyż sprawiedliwy 
i zaszczytny pokój, nie podbój, jest dla nich 
zamiarem wojny. Prezydent wzywa przeto se- 
nat, by dał rządowi do dyspozycyi odpowiednia 
temu zamiarowi pieniężna sumę, aby w po- 
trzebnym razie, zaraz po ratyfikacyi traktatu 
pokoju ze strony Mexyku , mógł mexykańskie- 
mu rządowi zalićzyć z góry niejaka kwotę na 
rachunek sumy wynagrodzenia, gdyż możeby 
miedogodnie było temu rzadowi czekać, aż po- 
kad senat Stanów Zjednoczonych nie zratyfi- 
kuje traktatu, albo pokąd kongres dla wykona- 
mia go potrzebnych środków nieuchwali. To 
miejsce poselstwa zdaje się dość jasno okazy- 
wać, że rząd Zjednoczonych Stanów spodzie- 
wa się w samym Mexyku znaleźć wsparcie dla 
swoich planów; jakoż bardzo być może, Że 
propozycyje osób, mających wielki wpływ w sa- 
mym Mexyka, skłoniły nagle prezydenta do 
tego pokoju, aczkolwiek okoliczności same 
przez się obudzaja wielką chęć do spróbowa- 
mia, czy nie możnaby pośrednióm kupnem na- 
być to, za co Zjednocząne Stany, jeżeliby to 
posiadanie chciały uczynić zawisłem od niepe- 
wnego wojennego szczęścia, musiałyby na 
wszelki sposób do wielkich już teraz kosztów 
wojennych, zapłacić jeszcze znaczną cenę ku- 
pna. W końcu swego poselstwa odwołuje się 
prezydent dla usprawiedliwienia swego wniosku 
do poprzednich wypadków w r. 1803 i 1806, 
gdy o cesyję Luzyjany i Florydy chodziło. — 
Do poselstwa dołaczony jest datowany z dnia 
27. lipca list Buchanana do mexykańskie- 
go ministra spraw zagranicznych tudzież list 
„od pana Buchanana do kommodora €on- 
mor tejże samćj daty, w którym zaleca mu, 
aby pomieniony list odesłał tam, dokad jest 
adresowany, dajac mu oraz instrakcyje, by nie- 

rzestawał na mogące być zaproponowanem 
żądanie mexykańskiego rządu, aby podczas trak- 
towonia o pokój broń zawieszono, gdyż przezto 
byłoby zneutralizowanem to pomyślne stanowi- 
sko, które Zjednoczonym Stanom na morzu i na 
lądzie nadaje przewagę. List Buchanana do 
` mexykańskiego ministra niezawióra nic, jak 
tylko podane «warunki pokoju i tę propozycy- 
je, by w cela negocyjacyj ałbo nadzwyczajne- 
go posła do Mexyku posłano, albo aby mexykań- 
ski poseł do Wasyngtónu przyjechał. Równo- 
cześnie daje pan Buchanan to zapewnienie, 
„łe prezydent był zawsze z przyjacielskim spo- 
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sobem myślenia dła Mexyku i nic bardzićj $0, 
bie nieżyczy, jak tylko widzićć go mocnym * 
silnym w wiecznćj przyjaźni ze Stanami Zje” 
dnoczonemi, 

Gdy te dokumenty odczytano w senacie, ode" 
słano je do wydziału spraw zagranicznych, któ 
ry zaraz nazajutrz zaproponował dwie rezolu* 
cyje, w piórwszćj z nich oświadczył się do” 
bitnie za ukończeniem wojny, a w drugićj 24 
zezwoleniem zażadanćj sumy. Po Żywćj rot- 
prawie przystąpiono d. 6. b. m. do głosowania ! 
przyjęto obie rezolucyje (piórwszą z nich 43 
głosami przeciw 2), 

Z teatru wojny dochodzą wiadomości do 16: 
lipca. Jenerał Taylor stał podówczas jeszcze 
w 12,000 ludzi w Matamoras i pomknał 8000 
ludzi aż do Kamargo. 


Wielka Brytanija I Nriandyja. 


Jeden z korespondentów Gazety Powszech” 
nej Augsburskiój pisze: »*Nim pożegnamy 
posiedzenia, które tak pamiętny wywarły wpty” 
na handlowe ustawodawstwo Anglii i na orga” 
nizacyją naszych strońnictw politycznych, niec 
nam wolno będzie rzucić okiem na przebytć 
niedawno drogę i objawić niektóre domniema* 
nia na przyszłość. Anglija nie daremnie żyta 
upłynionych ośm lub dziewięć miesięcy; spe” 
niły się nasze przepowiedzęnia w jesieni 2€- 
szłego roku. Angielski lud przywiódł do skut- 
ku dzieło, które się mu zdaje być wielkióm 
dziełem politycznego oświecenia — dziełem 
zdatnem do przydłużenia spokojnój komun- 
kacyi narodów, do poparcia powszechnćj ea 
myślności ludów. Prawda, to dzieło jest 99% 
konane, ale przez nie utracił kraj ministra* 
rząd i atrońnictwo. Tę stratę trzeba wynagr” 


"dzić; lecz w jaki sposób P — nie łatwo na 


odpowiedzićć, — "Weraźniejsi ministrowie W 
dają się mi prawie jak dzieci, bawiące się bro" 
nią swego ojca, która on po ukończonćj» r 
ciętćj bitwie spokojnie złożył. Jedno £ A 
pochwyciło jego karabin, drugie przyłbic® 
trzecie wierny jego miecz , atoli zbroja, ki z 
ojciec na sobie w walce dźwigał, jest tym" p 
jącym wojnę pozornym rycerzom, nawet w swyć 
pojedyńczych częściach za ciężka. Już saN 
różnorodnośćj żywiołów parlamentu stała EU 
dła whigowskich ministrów prawie ci n 
Dziś przedkładają oni bil o rozbrojeniu I" uk 
dyi i zaraz nazajutrz go cofaja — w całćm ogł 
postępowaniu widać równie brak organit a- 
jak i kierunku. Między rozmaitymi człon ge 
mi gabinetu pojawiły się już różnice W à 
niach i drobne zawiści , jedne polityczneB ej” 
drugie prywatnego rodzaju. I tak jeste 
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dzie podobno na ustawicznych intrygach , któ- 
rych skutek okaże się w piórwszćj ważnój par- 
amentowój kolizyi, a późnićj do jakićj nowćj 
niespodziewanćj kombinacyi przyprowadzić 
Może, — Tymczasem staranność rządu słusz- 
Nie zwrócona jest na praktyczniejsze przedmio- 
ty. Stan warzyw i ziemniaków w większćj cze- 
Ści obwodów Anglii, Szkocyi, a najszczególnićj 
sę, Irlandyi, jest pożałowania godny. Choroba 
ziemniaków okazuje się bez porównania gor- 
"ża i powszechniejsza niż w przeszłym roku, 
i odczas gdy cała przeszłoroczna strata w Ir- 
landyi nie przewyższyła w przecięciu trzecićj 
części zbioru ziemniaków, wyniesie tegoroczna 
strata podług wszelkiego podobieństwa dzie- 
Wied dziesiątych części. Szczęściem że irladzki 
tud przyzwyczaja się coraz bardzićj do chleba 
z kakurudzy, jakoż wielkie masy tego produk- 
lu nadejda ze Stanów Zjednoczonych. Wsze- 
ko rząd będzie musiał użyć wielkiego natę- 
ženia, by lud, a najszczególnićj w Irlandyi ; 
od okropnego głodu zabezpieczyć. Nie w le- 
Pszym stanie będzie i Szkocyja; tylko że lud- 
ność tam nie jest tak gęsta, i lud- tamtejszy 
ma częstsza sposobność do zarobku. Przydać 
Jeszcze należy, Że stan zdrowia już widocznie 
Borszym się staje. Nie w jedaem miejscu u- 
Mićrą dwa razy tyle ludzi, niż zwyczajnie by- 
Walo, a to bez wszelkićj nadzwyczajoćj lub 
zarażliwgj choroby; bo częściejsze przypadki 
ak zwanój angielskićj cholery, nie mają na 
tobie, podług zdania lekarzy, zaraźliwego cha- 
rakteru, — Zdaje się do prawdy być podo- 
gz, że lord John Russell będzie zmu- 
onym nadzwyczaj wcześnie zwołać parlament, 
rój jeżliby rząd poniósł kleskę, jeszcze weze- 
tey, Y zimie nastąpić mógł wybór parlamen- 
Wy. Dlatego sadzę, Że przyszłe posiedzenia 
miesiącu listopadzie się rozpoczną.“ 


Wydano wykaz wszystkich przypadków, które 
laa Ś"wszój połowie tego roku na kolejach że- 
nę ch się wydarzyły. Z tego wykazu okazuje 

> ZE w Anglii w przeciagu tego czasu wyda- 


yło się 116 przypadków , w których 73 osób 


Utrąci > 2 
MED Życie, a 84 zranionómi zostało. Po- 
go tWszy, že liczba jeżdżących wynosiła 


"ił 40,000 iodbyto 187 milijonów angielskich 
T ten rezultat nie można uważać za niepo- 
kiej Re gdyż na zwyczajnych gościńcach przy ta- 
padla 9 byłoby się niezawodnie wiecćj przy- 
Masz w wydarzyło. Z tych 116 przypadków nie 
Żelazn „Śl jak 30, które administracyi kolei 
Przypiżać Przypisać należy, gdyż inne należy 
innym ac nieostrożności podróżnych , lub též 
WYpadkom; na 33 kolejach nie wyda- 


rzył się w piérwszéj połowie tego roku Zaden 
przypadek. 

Na edbytem w Manszestrze zgromadzeniu 
wydziału na fundusz Cob dena, podano kwotę 
tegoż wydziału na 68,650 funtów szterlingów, do 
czego sam Manszester przyczynił się sumą 
24,300 funt. sztr. przyległe okolice tegoż mia- 
sta 16,150, Liwerpol około 8000, Preston 800, 
Brystol 1000, Londyn 42,000, Dundee 400, 
Leeds 1000, Glasgow 3000, Birmingham 2000 
funtów sztr. Również i z wiejskich obwodów 
nadesłano wiele ,' chociaż co do kwoty małych 
subskrybcyj. Z terazniejszych ministrów przy 
łożyli się do tego: lord John Russell, hra- 
bia Grey i kanclerz skarbu, każdy po 100, 
wicehrabia Morpeth 30, hrabia Fortescue 
(ochmistrz Królowćj) 50, [pan Macaulay i 
lord skarba Gibson Cracy, każdy pa 25 
funtów 58ztr. 


Francy ja. 

Z Paryża dnia 34. sierpnia. Książę i 
Księżna Nemours przybyli wczoraj do zamku 
w Neuilly. 

Niektóre dzieńniki nicują ostro i wykładają 
wyrok, który na Henryego wydano. „Dzień- 
nik Esprit Public mówi: »albo Henry był 
królobójcą, albo nie był; jeżeli był, tedy nie 
można było wybierać między dwoma rodzajami 
kary, gdyż był tylko jeden. Jeżeli niebył 
królobójca, jakiemże dziwnem omijaniem skaza- 
no go na kare, która nie jest przepisana usta- 
wą? Jeżeli ten wyrok opióra się na okolicz- 
nościach , których jednakże nie rozwija, ja- 
kieżto mogą być te okoliczności? Jeżeli jasno 
udowodniony jest zamiar zastrzelenia Króla, 
tedy zbrodnia nie może przezto stracić na mocy 
iż zabójca niezręcznie sobie przytóm postapił; 
jeżeli zaś przeciwnie wyprowadzone sa pomie- 
nione okoliczności z glupoty winowajcy, tedy 
wszelkie osądzenie okazuje sie być niemoral- 
nem. Publiczna opinija będzie przy tóm ob- 
stawać, że ten człowiek cierpiał pomieszania 
zmysłów, i cóż ona pomyśli sobie e takim 
sadzie parów, widząc, że chorego na umyśle, 
skazał na dożywotnią robotę przymusową? Mi- 
nisteryjam uznało osądzenie za konieczne, aby 
uniknać zarzutów , iż z tak zwanego zamachu 
systematycznie korzystać chciało. Wyrok już 
zapadł będąż mieli odwagę wykonać go, a je- 
żeli go niewykonają, nieokażąż się wtedy nie- 
nawistnymi lub śmiesznymi? A właśnie chcia- 
no tego uniknąać.« Journal des Debata opisnje 
wystąpienie llenryego przed sądem parów 
jak następuje: »Municypalni gwardziści wpro- 
wadzaja winowajcę do sali: Jest on ubrany 


czarno i ma okulary. Członki jego sa chude, 
cała postać słabowita. Za wnijściem kłania się 
sądowi, lecz gdy usiadł, nerwy jego drzóć za- 
częły. Głowa zwisła jak u starca. Cierpi on 
zamęt głowy i dlatego zażywa często tabaki.« 
Przy drugiera badaniu zdawał się być cokolwiek 
spokojniejszym i stalszym, ale był bardzo osła- 
biony. Po wyrzeczeniu ostatnich słów, Że nie 
może dać dalszego objaśnienia o swynalezionyme 
lub »zmyślonyme ładunku swych pistoletów, za- 
słonił sobie dłonia czoło i zdawał się być w głę- 
bokiem wzruszeniu. Dzieńnik Constitutionnel o- 
powiada, że Henry, gdy naczelny pisarz sadowy 
i.najstarszy z woźnych izby parów, weszli do wię- 
zienia dla przeczytania mu wyroku, zaczał się 
podobnie trząść konwulsyjnie , jak podczas to- 
czonego przeciw niemu procesu. Twarz jego 
powleczona magle bladościa, przybrała wyraz 
trwogi. Nazajutrz odwidził go jego obrońca 
Baroche, który spokojniejszym i zdetermi- 
mowańszym go zastał. Henry był w obec- 
ności pana Baroche bardzo rozmownym, 
atoli mowa jego niemiała Żadnego zwiazku. 
Tyle tylko widać było, że chce podać do liróla 
prośbę , aby karę dożywotnićj roboty przymu- 
sowćj na deportacyję zamienił. Od czasu jak 
na niego wydano wyrok utrzymuje on jak paj- 
wyraźnićj, Że nie nabijał pistoletów, i przy- 
rzekł na Żadanie to udowodnić. 

Dzieńnik Constitutionnel został dnia 27. sier- 
pnia za 300,000 franków sprzedany, a ponieważ 
jego redakcyja po dzień 45. września przej- 
dzie w inne ręce, więc ma ma przyszłość kon- 
serwacyjna barwę przybrać. Wiadomo, że do- 
tychczas ten dzieńnik za organ pana Thiersa 
uważano. Pan Thiers umić sobie poradzić, 
ło mu przyznać potrzeba. — Gdy przed kilka 
miesięcami jeden z dzieóników wygadał się, 
że pan Thiers powiedział: »Gdy mnie przy- 
wiodą do ostateczności, tedy pochwycę zno- 
wu za pióro dzieńnika Nałionała, śmiano 
się ztego do rozpęku. Z czego się podówczas 
miano, to się co do słowa ziściło. Pan Thiers 
który wczoraj stracił Constituliennela, kupił 
dzisiaj dzieńnik National. Duvergier de 
Hauranne reprezentuje kupiciela. Marrast 
pozostanie naczelnym redaktorem. Thomas i 
Bastide usuwają się. Teraz zachodzi pytanie, 
czy pan Thiers barwę dzieńnika National, lub 
czy też Nałionał barwę pana Thiersa przy- 
bierze. Piérwsza rzecz byłaby ważna — druga 
byłaby tylko powtórzeniem dzieńnika Siecłe.— 
Honserwacyjny dzieńnik Constitutionnel dostat 
się pod kierunek hrabiego de Morny, mini- 
steryjalnego deputata, człowieka z wiadomo-. 
ściami, majątkiem i wpływem. 


Opozycyja znalazła nowy przedmiot do pe” 
wstawania na gabinet Guizota: wczoraj wyma” 
wiała mu wyspę Otahajty, dziś Madagaskar. © 
Dzieńnik National wysadza mine. Mówi os* 
»Przypominamy sobie, że w czasie, gdy w iz- 
bie deputowanych była mowa o projektowanćj 
(atoli nie wykonanćj) wyprawie przeciw Mada- 
gaskaru, oświadczył pan Guizot, że się tego 25: 
mysłu zrzeknie, przypuściwszy, że i Anglija o 
niego odstąpi. Mażdy musiał sadzić, że oba 
gabinety zostaja w porozumieniu; my niemo” 
gliśmy się obawiać, aby nastąpiło złamanie 
słowa (un mangue de foi), zatwierdzające je” 
dnę z tych obelg, którejby nawet najlękliwsze 
rzady obojętnie nieprzyjęły. Pomimo to, do” 
chodza mas szczególniejsze wiadomości. N4 
wyspie Bourbon sa pzrzekonani, że 
Anglicy przygotowują wyprawę. Wl- 
ście, w którym się bardzo dokładnie wyrażon0: 
donoszą tak: Wyprawa nastapila; angielskie 
okręty opanowały siacyje Diego Suarez. Przy” 
taczamy następnie nadesłane nam wiadomości 
W liście z dnia 11. maja napisano: »Oczeku* 
jemy przeznaczonych do wyprawy przeciw Ma- 
dagaskarowi okrętów jeźli tylko ministeryjum 0 
tego zamysłu nie odstapiło. —- Na wszelki spo” 
sób zdaje się, že Anglicy chcą nas uprzedzić 
gdyż ze swojćj strony posłali przeciw How?’ 
wyprawę. Listy otrzymane z wyspy Maurycyjus% 
donoszą, Że tam zawinęły trzy fregaty z Wo” 
jennemi zasobami, i że się jeszcze jednog? 
linijowego okrętu i dwóch pułków z lndyjów 
spodziewają. Biega nawet pogłoska, że fran” 
cuzki konzul na wyspie Maurycyjusz zawiade” 
mił urzędownie gubernatora na wyspie Bout” 
bon, że Apglicy zamyślaja opanować stanow!" 
sko Diego Suarez (na wybrzeżach Madagask*” 
ru.) — W nowszym liście z dnia 17. czerw th 
nadesłanym ostatnia indyjska poeztą do W 
Marsylii, oznajmióno, że angielska wypraw 


odpłyneła istotnie od wyspy Maurycyjusz " Sk 
olwie 

n 

możemy jednak wierzyć, aby to wszystko bs 
prawda, co mapisano. ste 
Havre ogłosił dziś, że i Francyja przygo aé, 
je przeciw Madagaskarowi wyprawę; słyć 

że kilka domów handlowych otrzymało 
nie do liwerowania potrzeb okrętowych. : 
i tym razem przyjdziemy znowu po Angli oce 
a to na takiej wyspie, nad którą zwierze yta 
two Francyi przynależy. Ministeryjum P9 tj 
sobie zapewne za powinność objaśniem'* — ¿gi 
mierze publicznćj opinii: zdaje się nas Jia” 


gdyby lord Palmerston nezbyt PS 


pach» 


s — 589 — i 


szył dla okazania nam w Hiszpanii i gdzie in- 
éj, Że on znowu przy sterze rządu zostaje.ć 
„Dzieńnik Union de PYonne z dnia 27. sierp- 
nia donosi: »Dnia 23go b. m. zrobiło wielkie 
Wrażenie ważne odkrycie, i może wyświecić te 
nieszczesne przypadki, które w naszych okoli- 
Cach przestrach wznieciły. Robotnicy na kró- 
'wskim gościńcu znaleźli w pobliżu Augy pod 
“upa krzemienistych głazów mnóstwo luutów 
k bomb piorunujacych. Liczbę ich podają na 


*wieście do trzechset. Burmistrz z Champs zło- 


ył kilka z nich u królewskiego prokuratora 
W Auxerre. Różne są domniemania o tém od- 
“ryciu, Zakopaliż te przedmioty żywo ścigani 
Podpalacze dla pozbycia się ich? Mieliźby zło- 
Czyńcy założyć skład w tém miejscu, dla wy- 
ierania późnićj ztamtad po jednym z tychze 
Przedmiotów ? Jakkolwiek bądź lunty te po- 
dobne są tym, które przed miesiącem we wsi 
Soulejnes znaleziono. Sa one z bardzo cien- 
©go, sinawego papićru w kształcie małych cy- 
$arów zwinięte i prochem napełnione. Mogaź 
Poe zapalić się na słońca? Do czegoź mogą 
być użyte bomby piorunujące? , Sad sprawie- 
iWości nakaže zapewne robić w tćj mierze 
Próby, Przeszłego tygodnia znaleziono już 
W Coulanges zawićrającą w sobie fosfor blaszana 
Puszkę, którą także u królewskiego prokura- 
tora złożono. 
Towarzystwo wolnego handlu w Paryżu od- 
Jło dnia 29. sierpnia w sali Monteskiego pićrw- 
“ze publiczne posiedzenie. Książę d” Har- 
court, par Franeyi, miał przewodnictwo ; 
„ o pobliżu niego widziano panów Horace Say, 
Nisson-Duperron, F. Bastiat, R e- 
nouard, Salandrouze de la Mon- 
naix, Michel Chevalier, Collignon, 
Artola n , Cabrol iinnych. Zgromadzenie 
z złożone najmnićj z 800 osób, zastępowało 
moji dzieńniki , handel iprzemysłowość. Do 
gp. OStytaowaniasię publicznie, wydał minister 
pw wewnętrznych temuż towarzystwu wyra- 
dry Pozwolenie i potwierdził jego statuta. Prze- 
. jaaniczgey zgromadzeniu przedłożył w zagaja- 
KI mowie zamiary tegoż towarzystwa. Na na- 
i adanie ceł od towarów handlowych, które 
pda granicę, nie będzie się powstawało, do- 
* ad dochód z nich postanowiony jest tylko 
uteresie skarbu i na opędzenie powszechnego 
eim "ego wydatku. Atoli skoroby te cła stra- 
RA fiskalny charakter, zmierzały do wstrzy- 
n A obcych wyrobów ido popędzenia w górę 
it takichże samych narodowych wyrobów, 
aly a° Samo na korzyść jednój klasy nakła- 
eche Bim klasom ofiary i zamieniły się w cła 
Rue, wtedy będzie towarzystwa zadaniem 


powstawać ma nie. Właśnie tę zasadę z fran- 
cuzkiego ustawodawstwa zamyśla on przedsta- 
wić. Jednakże ztad nie wynika bynajmniej, 
aby zupełne uchylenie, jakie towarzystwo za- 
mierza, wjednym dniu nastąpiło. I przechód 
od gorszego do lepszego wymaga dla siebie 
czasu. Towarzystwo wyświóćci tylko zasadę, 
a krajowi pozostawi konieczne wykonanie re- 
formy. Następnie, środki do zamiarów towarzy- 
stwa nie moga być jak tylko prawne i konsty- 
tucyjne. Podobnież pozostanie to towarzystwo 
ciągle obce wszelkim politycznym strońnictwom, 
i zadnćj industryi , źadnój pojedyńczćj klasie, 
Żadnój części Kraju służyć nie będzie. Mierg 
dla niego będzie interes ogółu , w którym in- 
teres szczegółu znika. W końcu otworzono sub- 
skrybcyje na wydatki towarzystwa. 

Piszą z Tatuanu pod dniem 18. sierpnia, że 
Abd-el-IKader porozumiewa się teraz naj- 
szczególnićj przez to miejsce ze swymi ajen- 
tami w Gibraltarze. Zdaje się od niejakiego 
czasu, że Emir nić ma podostatkiem pienię- 
dzy, przemytnicy z Gibraltaru zapewniali je- 
dnakże , iż znowu w tém mieście znalazł kro- 
dyt na znaczna summę. Najnowsze artykuły, 
które z Gibraltaru nadeszły, były karabiny po- 
dług nowego wzoru i daleko lepszego gatunku 
niż dawniejsze, i zapakowane już do transportu 
lądem. Abd - el - Kader postępuje sobie 
w państwie marokańskićm jak gdyby był w swym 
własnym kraju, rozkazuje, przewodzi i uraga 
sie ze wszystkich rozporządzeń i rozkazów ce- 
sarskich władz, których nieraz sprzeciwiających 
się sobie przepisów nie wykonywaliby ani na- 
czelnicy ani té% miejscowe władze. Przytćm 
nie zaniedbuje on okazywać swego uszanowania 
dla Wielkiego Sułtana, i zapewnia, że jemu 
samemu nie ma nic do zarzucenia z powodu 
intryg Chrześcijan na jego dworze. Na całym 
Wschodzie w państwie marokańskióm ma Ab d- 
el-Kader większy wpływ, większa rzeczy- 
wistą władzę niź sam Cesarz. Jest on, Że tak 
powiómy, królem wszystkich Marabutów w kraju, 
którzyby go w potrzebie chętnie za swego prze- 
wodnika przyjęli. Jakoż graniczące z Algieryją 
plemiona są gotowe każdëj chwili wyruszyć 
w pole , skoro proch i piastry otrzymają. 


Królestwo Polskie. 


JO. Książę Warszawski, namiestnik Króle- 
stwa, powrócił z Petersburga dnia 1, września 
do Warszawy- ! 

Najjaśniejszy Pan rozkazać raczył, ażeby wy=- 
danc w mareu r. 1843 postanowienie, według 
którego si pruscy, jakotóż pograniezni 
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mieszkańcy Litwy i Królestwa Polskiego, i 
w ogóle wszyscy poddani rosyjscy, przekonani 
o namawianie wojskowych niższych stopni i in- 
nych mieszkańców pogranicznych do ucieczki 
za granice, sadzeni być powińni przez sady 
wojenne i wysyłani do Syberyi ma osiedlenie, 
z odnowieniem w miesiacu maju r. 1844 kon- 
wencyi kartelowćj z Prusami o wzajemne wy- 
dawanie dezerterów i zbiegów, odmienione zo- 
stało; to jest: aby na przyszłość wińni powyż- 
szego przestępstwa, sądzeni byli wedlug praw 
cywilnych, jakto miało miejsce do czasu upły- 
nienia terminu poprzednićj konwencyi karte- 
lowej. (Gaz. Warsz.) 


kJ CLOW RYC 

Dnia 2go b. m. rozstał się z tym światem 
we Lwowie Ludwik Jabłonowski, wła- 
ściciel dóbr Nagórzan, przeżywszy lat 46. 
Mąż ten należał do nader szczupłój liczby tych, 
którzy wielkie słowo Zbawiciela »Kochaj bli- 
Źniego jak siebie samego* codzieńnie wykony- 
waja. Nie dla zakupienia sobie wdzięcznych, 
nie dla poklasku światowego niósł On pomoc 
cierpiącym ; — poprzestsjac na tém najwyż- 
szóm wynagrodzeniu, jakie prawemu człowie- 
kowi własne daje sumienie, umiał On dary swoje 
tajemnicą pokrywać nietylko przed światem, 
ale częstokroć i przed tymi, którym je niewi- 
domą udzielał ręką. Przejęty uczuciem we- 
wnętrznój godności człowieka, zapomniał 
o wszystkióm, co jego zewnętrzna, krótkotrwała 
wartość stanowi. W oslatnićj nawet chwili, 
gdy w martwiejącćj piersi ustajace czuł Życie, 
polecił jeszcze, aby koszta wystawnego pogrze- 
bu, na zapomożenie pewaćj ubogićj rodziny 
obrócono. To též skromnym ale przenikają- 
cym serce był obchód Jego pogrzebowy: Nie 
czcza wystawność, nie drogo opłacane błyskotki 
otaczały zwłoki Jego ; liczni i dobrani przyjaciele 
towarzyszyli mu do grobu, aci wszyscy, którym 
Zmarły przez dłogie lata bratnią niósł pomoc, 
z rozrzewnieniem opowiadali w czasie pogrze- 
bowego pochodu to, co On za życia tak starań- 
nie ukrywał. — Cześć Tobie nieodźałowany 
Mężu! Pamięć Twoja nie zaginie, dopóki 
tylko domowe i towarzyskie cnoty wielbicieli 
mieć będa. 

x % cj 
Wspominaliśmy już dawniój o zbiorze niektó- 


rych operetek polskich, ułożonych na fortepian demii we Lwowie w roku szkolnym 1846/17 do 


przez p. Rolliczek, które pan Galiński 
swoim kosztem, na własnćj prasie sztycharśki 

odbić zamyślił ; piórwszy zeszyt tego zbioru JU 
wyszedł, i zawióra w sobie muzykę do Szka- 
mierzanek, opery pana Jana Nep. Kami?" 


skie go. 
WIADOMOŚCI HANDLOWE 1 PRZEMYSŁOWE: . 


CZ korespondencyi prywatnej). 


Z Tarnowa, dnia 5. września. Ziemniaki od 
niejakiego czasu raptownie się psuja, osobliwie 
też po górach, tak iż do gotowania každy nie” 
mal ziemniak wyrzynać potrzeba. W miejscać 
niżćj położonych i w piaszczystych nie tyle ule- 
gaja zepsuciu, ale tóż za to jest ich barazo 
mało, inie większe jak orzech włoski, Z tejt? 
przyczyny zboże i wódka, które już były ©9%7 
koiwick potaniały, znowu drożeją; dziś bowie 
płaca jaż na targach za korzec pszenicy 7 zr: 
kr., żyta 6 zr. 54 kr., jęczmienia 5 zr. 12 kr.» 
owsa 2 zr. 24 kr., ziemniaków 2 zr. 24 kr. m 
Garniec 30stopniowćj okowitój kosztuje w 079" 
ściowćj sprzedaży 1 zr. m. k. — Cetnar aian? 
u nas w Tarnowie płaci się po 55 kr., asłom 
42 kr. m. k. 

Bydło dla wielkićj posuchy i braku wody 
w wiela miejscach choruje; jednakże nie 579 
chać o zarazie ; sato tylko miejscowe choro? 

Z robotami w polu bardzo się gospodarz“ 
uwijają i już znacznie postąpili. 


Z Gdańska, dnia 3. września. Pomyślne dla 
handla wiadomości z zagranicy odebrane, P 
czyniają się do ożywienia handla zbożo K 
i do cen coraz wyższych. W końcu przesź” 0o 

. : ; do 90 
tygodnia zakupiono z naszych spichlerzy ©? ~ o- 


łasztów pszenicy, płacąc łaszt czelnój Ito 
pstrćj 135iEj pszonicy po 510 zł. pr. a 


1348éj po 500 zł. pr., dobréj pstrój 1 "R 
po 470 zł. pr., pstrój 180fłój po 430 zł. yt 
128%ćj po 420 zł. pr. — Żyto z powodu o 


wysokich cen, słaby jeszcze ma pokaP' „w 
dotąd tyłko piekarze na potrzeby konsam) 
o o 37 


go kupują, płacąc za łaszt od 360 cz, 
zł. pr. (Preus. Handl. Zeitung) 


naszej kiero 
niemieckim g- 
pnicznćj a 

będ 


WES. W „Dzieńnika urzędowym“ 
szej Gazety umieszczony jest w języku 
str. 2685: Rozkład nauk, które w c. k. tel 


A 


Redaktor J, N. Kamiński — Nakładem Spadkobicrców Frańciswka Krasterae 
(Drukicm Piotra Pillora we Lwowie.) 


